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Świąteczne Pogotowie ruszyło już pełną parą. Przyłącz się!

Szykujemy paczki świąteczne dla podopiecznych Domu Dziecka w Lubsku. Wczoraj pan Tadeusz z Zaboru zostawił dla dzieciaków nowiuśką mp3! Podajemy też nowy, właściwy numer konta, na które można przelewać pieniądze.

Kolejną mp3 dorzucił zarząd okręgowy Związku Nauczycielstwa Polskiego w Zielonej Górze, powiedziała mi wczoraj jego prezeska Bożena Mania. Odebrałam kilkanaście telefonów z różnymi innymi ofertami prezentów lub wsparcia dla domu. Konkretnie napiszemy o tej pomocy, gdy dojdzie do skutku.


Przypomnijmy: to już czwarta edycja działalności naszego Świątecznego Pogotowia. W tym roku zbieramy na prezenty wymarzone przez wychowanków Domu Dziecka w Lubsku. Wierzymy, że przy Waszej pomocy na pewno choć część z nich uda się zrealizować. Tak jak udało się to rok, dwa i trzy lata temu!


Codziennie kolejni wychowankowie domu opowiadają nam, co chcieliby znaleźć pod choinką. Ich marzenia są wielkie, jednak przecież niczym nie różnią się od tych, jakie mają ich rówieśnicy i Wasze dzieci!


Podajemy też właściwy numer konta, na który można bezpośrednio wpłacać pieniądze: Powiatowy Dom Dziecka w Lubsku, PKO BP SA oddział I w Lubsku, ul. Sybiraków 4, kod 68-300, numer konta: 43 10 20 54 60 0000 52 02 00 73 91 69.

DZIĘKUJEMY

Oto lista Mikołajów, którzy już się przyłączyli do naszej akcji: * Marek Prędkiewicz z Zielonej Góry ofiaruje 1.000 zł * Adam Wotjuściszyn z Nowin Wielkich przekaże 500 zł * Anonimowa Czytelniczka obiecała dzieciakom komputer * Mieszkanka Lubska przyniosła do domu pościel, naczynia i 100 zł * Dzieciaki z Zespołu Szkół w Trzebielu zrobią paczkę świąteczną dla kolegów z domu * Pani Roma z Zielonej Góry przyniosła encyklopedię * Pan Tadeusz z Zaboru podarował mp3

KOCHANI MIKOŁAJOWIE! Na prezenty czeka 28 podopiecznych Domu Dziecka w Lubsku. Oprócz wymarzonych prezentów przydadzą im się także ubrania, kosmetyki, stroje sportowe, gry, zabawki. A ponieważ dom w Lubsku działa od zaledwie trzech miesięcy, też przydałoby się w nim jeszcze wiele rzeczy. M.in.: pościel, ręczniki, koce, naczynia stołowe, środki czystości, nowe tapczany, kilka łóżek piętrowych, szafy ubraniowe, kurtki, buty, plecaki, bluzy, kolorowe tapety na „gołe” ściany. Dyrektorka Wioletta Kuźmińska chciałaby jeszcze zebrać pieniądze na wspólny wyjazd w czasie ferii. W sprawie tych wszystkich marzeń Mikołajowie mogą się zgłaszać do Katarzyny Borek: * pod numerem tel. 0 68 324 88 37 * mailem: kborek@gazetalubuska.pl * osobiście w siedzibie „GL” przy al. Niepodległości 25 w Zielonej Górze (parter, dział łączności z Czytelnikami, pok. 10).

Foto podpis| ANDŻELIKA WILK ma 16 lat - Marzy mi się laptop albo komputer, bo mam prawdziwą manię na punkcie gier. Niczym innym się tak naprawdę nie interesuję. Chciałabym mieć na własność gry „Simsy” i „Need for speed", w którą grałam tylko raz u kolegi. Kosmetyki też by mi się przydały.

Foto podpis| KAMILA WILK ma 9 lat - Jejku, ja tak wiele rzeczy chciałabym dostać! Ale będę się ograniczać. Więc tak: na pewno rolki, rozmiar 29. Kosmetyki, bo w końcu jestem już prawie kobietą (śmiech). I mp4, bo uwielbiam muzykę. Dlatego marzę też o najnowszej płycie High School Musical.
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ZNP przeciw reformie oświaty

O tym, czy szkoła będzie zlikwidowana, czy stanie się prywatna lub pozostanie niezmieniona - zadecyduje prezydent bądź burmistrz. Związek Nauczycielstwa Polskiego wskazuje zagrożenia w propozycji reform oświaty.


ZNP rozpoczyna szeroką kampanię informacyjną w szkołach. W stan gotowości postawiły związkowców najnowsze badania CBOS, które opublikował „Głos Nauczycielski”. Wynika z nich, że aż 89 proc. Polaków nie wie, na czym mają polegać zmiany w edukacji proponowane przez Ministerstwo Edukacji Narodowej.


- Poprzez tę akcję chcemy poinformować uczniów, ich rodziców i nauczycieli, na czym polegają zmiany proponowane przez minister Hall oraz co może z nich wynikać dla przeciętnego Kowalskiego i jego dziecka - mówi Maria Świerczek, prezes szczecińskiego oddziału ZNP.


Od dziś w szczecińskich szkołach zawisną plakaty, będą rozdawane ulotki dla nauczycieli (zielone) i dla uczniów (niebieskie), rozpoczną się też spotkania z prezesami ognisk ZNP. Całość prowadzona będzie pod wspólnym hasłem: „Nie dajmy popsuć naszej szkoły”. Prezes Świerczek podkreśla, że akcja nie jest wymierzona w konkretne osoby, lecz w niepokojące propozycje. - Dziś każdą zmianę w sieci szkół, likwidacje placówek oświatowych czy przekazanie ich w prywatne ręce musi zatwierdzić kurator oświaty. Rząd chce to znieść - mówi Maria Świerczek.


Projekt mówi, że o liczbie szkół na swoim terenie oraz przekazywaniu ich w ręce stowarzyszeń i fundacji będzie decydował wyłącznie samorząd. ZNP obawia się, że w ramach oszczędności samorządy zaczną masowo oddawać szkoły w prywatne ręce. Dla nauczycieli oznaczać to może zatrudnienie w oparciu o mniej korzystny niż Karta Nauczyciela Kodeks Pracy. Dla większości uczniów zaś korzystanie z przeludnionych szkół gminnych i niedostępność do szkół prywatnych. - Konstytucja gwarantuje równe szansę dostępu do oświaty publicznej. Państwo chce swój obowiązek zrzucić na barki samorządów - mówi Maria Świerczek. - Już zaczyna się mówić, że nauczanie to są usługi pedagogiczne, uczeń to klient, a nauczyciel usługodawca.


ZNP niepokoi też zmiana zasad wyboru dyrektora. Z projektu MEN wynika, że nie będzie musiał nim być nauczyciel, lecz menadżer, co - według ZNP - grozi upolitycznieniem szkół.


Zdaniem związku, projekt zmian w ustawie o systemie oświaty uderza też w jakość nauczania. - Jest pomysł likwidacji Centralnego Rejestru Programów Nauczania. Minister nie będzie musiał zatwierdzać programów. Nauczyciel napisze, a dyrektor zatwierdzi - wyjaśnia Maria Świerczek.


Jej zdaniem, polska szkoła gwarantuje dziś stabilność kadry, wysoki poziom nauczania i jasny system ocen. Ponad 60 proc. badanych przez CBOS dla „Głosu Nauczycielskiego” ocenia obecny poziom nauczania jako dobry.


